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,Sô w <t, ; u-^»’zynda;
n,1S:'S2 1, ^  J

D ^ r -  , “ łułk*B'.'>>»i*6ór,
*"» !*>«■ h y »• li. l?ń T ski Jan Lubicz. Do-
ę V »  °fn' >sz ^ ^ i - T a d e o * ,  m l‘ °.n , ‘“n‘y Muśnicfei 1,. 

'‘Mi;,, i .“tr,v»łos r llM" clsl t .h .  Gniewski 
"slti i. *ki K a c i  ,?.V w«ki Antoni l i .Ju -C4> i , I!

<aJS'>i
Vaiol

! ade f  ^ i ‘o»zowfl
Witotuszowa !,. Gozdawa.  

,, ... . . .. . ^ a I ■ l i . G r i ; . ' ' i .  ^ i  Gostkowski
’t ^ ó z i f l ^ ^ k a ł l i  n  iG,a!>ovvski I I ',:i<'!<;*i '* Doliwg.

.......fc; J^kyłni, - e,oie.

S > a d , & . ! ' - s u k S k' i t ; ; 1* :

' •  W r a z  Z ś f y 'V D^W«.’* 1:S y o i ’m : Itoma-IW) nieodvP i- ’ “ ol
i l t K ter z

> 0 ”ł c•c,„; j‘ J "*ef t . i,;

•en.- 
Ko-

K • ‘ k-. wocięcki Anty.

• Jl ranaszek b.iuk.

K ozarzew ski Kazimierz, t. li. Koz.arzewski Stanisław t. 
Ii. K o z a r z e w s k iA n lo n it . i l .  Lisicki Roman z Lisic b. 
Pruss 1-mo. Moczulski Aikm h. Cholewa. Nadrowski  
Adam h. Nabrain. O staszew sk iW ik tor  h. Ostoia. O-  
strnwski Tadeusz h. Rawicz. P łudow ski Walenty h. 
Lubicz. Przedpełski Adam. Ii. Jastrzębiec, P rzedpeł­
ski 'izymon t .h.  Przedpełski Bonifacy t . h .  Raczyń­
ski Wujciach i).Nałęcz. Ratumsfca Dorota zBatnwskich  
h. Kościesza.  Ratunuki Z i f n y i i t . i l .  Rstomski Stani­
sław t.h. Ratomski W incenty Rajmund t.h. Sadkow ­
ski Mirhal h. Rola. Sniorczenski Tyt us  h. Rawicz.  
Sti umiłło  Jozef  h. Nałęcz. Świętochowski W alenty h. 
D ołęga.  Szaniawski F il ip  li. Junosza. Zaleski Piotr. 
Ii, Lada. Z a lesk iT on iaszt . i l .*  Zaleski Józe f  t.h. Z a ­
remba Marek h. Zaremba. Z arem baJant .i l .  Zaremba  
W o j r ie r h t .b .  Z are inb aA d am t. i l .  Zaremba Piutr t. 
h. Zarembina Anna z Tuszyńskich wraz z  synami:  
Witalisem i Józefem, oraz Córkami .* Ludwiką, hassyl- 
dą, Marjanną i Apolonją, h. Zaremba, po nirgdy Igna-  
rym Zarembie z Kalinowy pozostałymi. Zaremba Jan 
po Piotrze h. Zaremba. Zaremba Antoni t. li. Zarem­
ba Jan po Michale t. li. Zaremba Piotr t. h. Zarem­
ba Wojciech t. li. Zaremba Grzegorz t. li. Zocho-  
wski Antoni li. Brodzie .r Zocbowski Alexy t . h .  Żo-
chowski Marfiii' t. h. Zochowski Stanisław t. li. __
w Warszawie dnia 21 Listo: (3 Grud ) 1839 r.— Czło­
nek Heroldji,  Dyrektor Kancellarji, W incenty  M a­
tuszewski. Kontro ller Heroldji, Romap Tiorath.

Wczoraj w Red: Kurjera na d rz e w o , d la  u- 
bogirh  złożono od J. N. Z. zł.  5; a od E. P. dla 
ochron y d z ia tek , 3 Tomy romansu Marryata 
S n a r le y Y o w ,  tłumaczenie p o ls k ie .—  Według* 
otrzymanej wiadomości z K rakow a  z d a ły  i  b! 
m ,, przy małej wodzie na W iśle pod tern m ia­
stem sz e d ł  mocny srzysz, a pod Warszawą o- 
-negdaj wieczorem po godzinie JO, W isła sta­
nęła  na wszystkich punktach powyżej mostu, 
nięzrząd/.iwsz.y w nim żadnej szkody. W c z o ­
raj wysokość wody była stop 3 ,  cali dwa. ___
A a len d a rz P ow szech n y  na r. 1810, w yszed ł z dru­
hu; S k ład  iego g łów ny iest w Drukarni Jul: K a ­
czan ow skiego  w b. pałacu Paca Nro 493 przy u l i -  
cy Miodowej, oraz tv Drukarni K o m is j i  Sprawie:,

w s z y s i k i T  c ł. - glC^’ .SI)l'/ e i l ', lc  s ' f  prócz  tego  we  
ch K sięg a rn ia ch  S to l icy ,  a na prowincji
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w Urzędach  pocztowych.  Na  zaletę tego Ka l e n ­
da rza ,k tó ry  coraz większe z j e dn a ł  sobie  wziętosc,  
namien i . nny  tylko,  ze obe jmn ie  szczególniej  dla 
gospodarzy  wiejskich wiele rzeczy pożytecznych 
i nowych.  Cena  tego Ka l enda rza iest zł. 2 gr.  10. 
P r z y t em  w tychże Sk ł a dac h  znajduje się Ka l en ­
da r z y k  w m a ł y m  formacitf ,  d amski  po zł.  2; b iu r ­
kowy po zł. 1 gr.  15 i pul jaresowy po zł. 1. K a ­
l e nd a r z  zaś ś c i e n n y '  biurowy in f;>Ijo, sp r zeda i e  
się po zł.  2. S k ł a d  g łówny tychże  Ka l endarzy  
icst  t a m ,  gdzie  i Kal enda rza  Powszechnego.  
B io rącym na tuziny ustępuie się znaczny rabat .  —•

• N a k ł a d e m  Księgarni  Aug: Em m a:  G hksberga  
p rzy  ulicy Miodowej pod f i la rami ,  wyszło / d r u ­
ku  dzieło:  'Żywot uczon y i  p u b lic zn y  J an a  Ś n ia ­
deckiego p rze z  M ich a ła  M alińskiego , Tom p ie r ­
w szy . Ca ł e  dz i e ło  sk ł a dać  się będzie  z 2eli to­
mów,  P re n um er a t a  na oba t omy zł.  10. Toin 
2gi  wyjdzie  na-poczatku roku  1 8 4 0 . —— Posp i e ­
szamy zawiadomić  Szano: Pub li czność , . i ż  w M a­
gazynie  M. G rossa  przy ul icy Miodowej ,  pod 
ko lu mn ami  w pałacu Dyzmański ego ,  znajdnią  
się R ękaw iczk i kosm etyczn e , z nową wynalezio* 
zioną w Paryżu inassą,  przez znanego k r ó l e - f 
wsk iego P e r f um era  L ogier  (Lożje) .  Par a  d a m ­
sk i ch  sp r zeda i e  się po zł.  2 gr .  15, męzki e  po 
zł ,  3 para.  J e s t  także  do nabycia  d ruga  massa 
tegoż  wynalazcy,  k tór a  bez r ękawiczek  sama 
na  r ęce  używaną być może,  w cenie  po zł.  2 i 
4,  s ł oik .  Własnośc ią  tych kosme tyków i es t, za- 
po b i e dz  wsze lki emu  zdymao in  się i g rub i eniu  
skó ry ,  w szelk ie j czerw oności i  s in osc i rą k  przez  
r ap towne  odmi any  powiet r za  pochodzącej ,  i ako 
te ż  wrncaią skórze  i ej z w y k ł ą  del i ka tność  i 
bia łość .  Za  po mocą  natarcia  r ą k  tą massą,  a 
szczególnie  przez używanie kosme tycznych rę- 

'  k awiczek ,  ręce zu p e łn ie  w yU cza lą  się z ozię­
bienia. W  tymże Magazyni e iak zawsze,  dostać 
można  wsze lk iego  i nnego  rodzaiu i wielkości  r ę ­
kawiczek  po s t a ł ych  cenach fab rycznych ,  a k to-  

chc i a ł  dać  znaczniejsze obs t a lunki ,  takowe 
p r zy jmu ią  się lub w tymże  Magazyni e,  albo na 
miejscu w f abryce  sk u r  rękawiczniczy ch w G ro s­
sow ie p o d  M arym on tem ;  gdzie  p r zy jmu ią  się

t akże  sku ry  kozłowe,  i e l cn ie ,  sa rnie  i t ° s‘°.
we do wyprawy,  lub w zamian na rękawic** • 
Osoby odda i ące  podob neż  s k u r y  do wyprawjt  
mogą  zaraz dow i edzi eć  ssę o s t ałe j  cenie  z a 'VJ 
prawę ouych,  i w- i ak im czasie odeb ran e  być m 0? ^  
—  R eda kc j a  Gazety Po rań : ,  ogłos i ł a  wpi sn i "0  ̂
publ : ,  Że na po e ma t  K raszew sk iego , W itolura*^  
d a , zapisało się 116 osób. G dy  zaś dotychc*3 
m i m o  wezwań w Gazetach,  poinienione 0 * a '  
nic zgłaszaią  się do Redakcj i  dla opł a ty  ZoO° ̂  
w ią za ń  się  w ła sn o ręc zn ych , przeto p o  r a i  ̂
s ta tu i  zawiadamia  się szanownych p r enum era ty  
rów, ' iż Re d ak c j a  Gaz:  Por : ,  sądząc ,  że P° 
bne  k i l ko  miesięczne opóźnieni a się, pocho > 
j edyni e  z z apomnien ia  ł u b  n i ewi ado mo se ł , ^
r zecz  n iezbędną poczytnie,  przy pomnieć  się s7,a 
nownytn i ł a s k a w y m  p renum era to r om,  ktor ^ 
zobowiązal i  się na p r zed p ł a t ę  P P ito lu rau d ji ^  
to dla usprawied l iwien i a  się iuż w obliczu 
wszechności  iuż. p r ze d  s amym Autorem- .
Z zadowoleni em Publ i czność  przy igła wczoiA^, 
tea t rze  Roam:  nową i edno-aktową  komc d j ą ,  1 
Utuleni w  ia lu .  l es t  to iedno z tych dzi e ł  
cznych Skribego, k tó r e  zaszczyt przynios ły  « ,
mil autorowi.  Gra  naszych Artystów równic'- ^  
dowol i ł a  obecnych  s ł uchaczy.  Po uknuć* * , 
przywołan i  Wszyscy,  ( JPan i  H a lp crt, JPP- »f. 
d lic z , J asiń sk i, JPann a  M inchensang) i l)0" lfy' 
nie J P a n i  H hlpcrt. Zapytano o t ł u m a cz y  
mieniony JP. ,  Borys  H alpcrt. P r zywo ła” ' 1 j//- 
po N iezgodach  dom ow ych  J P .S tu rm , u P 
ło s ik a c h  u ła ń sk ich  JP  .J a s iń s k i .—  Kur3 'r |6- 
raj-szy : Dukaty  h«l:-/,ł. od 11) gr.  15 do 
Obl igi  Sk a r :  1 , 000  zł .  b ez  kuponu,  zł .  od ^j t!  
1010.  Listy/ .astr zł.  od 95 do 95 gr .  5. b i ' k ^ y # .  
nowe zł .  od 94 do 94 gr.  5; luipon z ł . 1 S1 ’ c łą' 
Obl igac je  udzia:  zł.  od 418 do 420.  O b l i gaC 
stkowe zł.  od 478 do 480.

J n g ljc t .—  A me ryk ań sk i  s t a t e k  pr z r )Ctrtc ła 
F ila d e ijja  p rzywióz ł  Kięcia Józefa 
i i ego orszak z N owego Jorku  do '  ,j 3rltyc
Pod różn y  iuż 3ci raz p r z e b y ł  ocean * .fl 0b' 
t ymże  s t a t ki em i za każdym,  r a z e m   ̂
d a r zy ł  Kap i t an a ,  teraz d a ł  mu * ° v



z S f  *».tuk z łożony.—  Źól t s  f ebr a  leszcze g r a m ie
^  P exa t;  plaga ta iako te?, częste napady In -  
djan  czynią w kr a in  ok ropne  spustoszenia.  —  
^  dz i enniku  l ondyńs k im  czytamy: Xżę  A lbrecht 
Sasko-Kobui 'gski ,  iako przyszły  Ma łżonek R ro -  
lowej,  m o l e  będzie  m i a ł  od Pa r l amen tu  wy­
znaczoną pensję  i  uul j ony  zł. ; na p r / y p n d ek
śmierc i  Królowej  i zostawienia potomstwa XZę 
Albrecht i nadal  będz ie  pob i e r a ł  zrzmiankowa-  
11 *5 pensję;  w p r z yp ad k u  śmie rc i  Królowej  bez 
potomstwa,  pensja będzie  zmniejszoną do po ło -  
" y .  P rócz  t r go  Rząd dla n iego kup i  pa łac w 
L ondynie  i mie szkan ie  wiejskie .  Jeś l i  Królowa 
Unirze bezdzi etn ie ,  a Małżonek  ią przeżyi e ,  
Wszystkie posiadłości  zostaną zwrócone iako w ła ­
sność t ronu,  a X*ę Albrecht n ie  może do nich 
jnieć prawa.  —  Spi sek  char tystowski  w H ’a ljl, 
•oszcze iest  bardzo rozgał ęz iony,  władza musi  
nieustannie  czuwać nad ut r zymaniem spokojno-  
ści. — Gazeta  Czas użala s‘i f ,  iż flntla angiel :  
na nwrzu  Sródz. iemnein uslępuie f r ancuzkie j  , 
' v?glęr lem uzbroi enia  i ilości U ater jałów.

f ie lg ja .—  Mówią,  iż Rząd zamyśla zaci ągnąć  
n«wą pożyczkę  od R otszy ldów , i eden  z tychże  
ban k i e r ó w  miewa nar ady  z Kr ó l e m Leopoldem  
w W iesbaden . — Król  SO z. in. spodzi ewany  b y ł  
* Powrotem w Rruxel/i.

Francja, r— Xżę O rleański p r z y by ł  25 z. m.  
do P a ryża , w towarzystwie Brata swego Xci» /Ve- 

•ptttr, k tó ry  wyiecha ł  na iejgo spotkanie .  Król ,  
Rcólowa,  Xżna Orleans i cała  rodzina  m o n a r ­
sza powitali  z radością  Następcę t ronu.  —  P. 
L eranger  ( Be ranże  ) sk ł o n i ł  się n a k o n i e e d o  
Pczyięćia godności  Para ,  zwłaszcza gdy  uj rzał  
Podp; s Króla  umieszczony w nominacj i .  J ed en  z 
dz ienników pa ryz: zapewnia,  źe J e n e r a ł  S zn r j• 
der  niezawodnie opuści minis ters two wojny,  ie- 
Bf> nąstępcą ma być  J e n e r a ł  Peict, a lba J ene-  
*Hł  Cubieres ( K j u b j e r y . —  Deputowani  zaczy- 
ł]f|ią iuż zjeżdżać  się do stolicy na b l i sk i e  za- 
kpienie izb prawodawczych.  —  A d m i r a ł  R o u s - 
* " ł (Rusę) ,  zawinął  21 go z. tri. do M arsylji', 
kwarantannę odby ł  częścią w A te n a ch , częścią 
^  A/alcie, d la  togo może  bez  odwłok i  i idać się

do P aryża. —  Sta tki  przewozowe ame ry kań :  
p r z y b y ł e  28go z. m. do H aw ru , p rzywiozły w ia ­
domość,  Se b ry g  IVaiada  o t r zyma ł  od Rządu 
m ex'/hańskiega  ostatnią ratę 60 0 ,000  plastrów 
dla F rancj i .  Z gazet  amer yka ńsk i c h  okazuie się,  
że b. P r eze s  Stanów zjedn:  J e n e r a ł  Ż ctkfon, c i e ­
szy się dotychczas iak t iaj lepszem zd rowiem,  z a ­
tem pog ło ska  o iego śmier c i  by ł a  fał szywą.  —  
Brac ia  R olszylel ogłos i l i ,  źe p rzyjmu ją  wexle 
Banku Stanów zjedn :, pop rzednio  odrzucone 
pr zez  dom handlowy Panów H ottinger j  wexle  
te są wystawione na 5,5.60,000 fr .  —\G aze t a  Czas 
donosi ,  że W ic e -K r ó l  E g ip tu  wzbrania się s t a­
le wydać flotłę i radz i  aby F ranc j a  wspi er a ła  
W ic e -K r ó l a  w tym u p o rz e . —  27 z. m. g łoszo­
no na g i e łdzi e  paryzki ej  o odk ryc iu  zamiaru  
a ' espokojnosc i .  Policja aresztowała wiele osób.—  
Malarz, Horacy  PPcrnet nap i s a ł  list z A /exa n d rji, 
w k tó r ym  donosi  o up rz e j m e m  przyięciu j ak i e-  
go  dozna ł  wraz z Xięcie tn Alex:  PPirlemberg- 
skim  u Wice -Kró l a ;  M ehmed A li  d a ł  pod różnym 
listy poleca iące  do wszystkich Baszów, i k aza ł  
nawet  posyłać z n iemi  e sko r ty  wojskowe dla 
bezp ieczeńs twa na wyprawach.  P. M erne t  ma  
wypracować obraz przeds tawiaj ący bitwę pod 
Nisibem. —  P r e f e k t  m a r yn a r k i  w Tulo/iie, a- 
t r zy tn a ł  rozkaz  do wysłania  s ta tków w okol i ce  
Liw orno , c e l em rewidowania  statków p r zy by ­
wających z W ł o c h ,  gdyż  obawiaią się,  aby K ię  
B ordeaux  (B o rd o )  nie z a mi e r z y ł  wylądować w e 
Francj i .  Podobn ież  wydano rozkazy wszystkim 
dowódzcom nad b r zegam i  morza Ś ródz i emn ego  
i Oceanu do ś c i s ł ego  zachowywania ostrożności .  
50 Aientów policji  bawi w b. miesiącu we W ł o ­
szech i uważa wszystkie k ro k i  Xcia Rordo, t a ­
ko  też Xięźnej  Rerri.

IH szpanja .—  Ki lka  prowincj i  nie chcą  s k ł a ­
dać podatków.  Rząd kazał  utworzyć batal iony 
ruch om e  dla u t r zymania ludu w gran i cach  po ­
słuszeństwa.  —  Marcdo p r z y by ł  do M a d ry tu , 
mie szkan i e  o b ra ł  w hotelu P rzy ia źn i , gdz ie  leź 
mieszka Xźna PPiktorjl —  W  Nawarze  i Biskai ,  
spokojność t rwa  n ieprze rwani e;  codziennie  przy-  
bywaią  poi edyńcze  oddz i a ły  Karl i s tów,  wraca-
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iącycłi  z F ranc j i  do swoich domo s tw .—  Bryga -  
d j e r  B alm aseda  wysłany od Kabrery  na czele  
250 ieźdzców,  p r z e szed ł  na s t ronę armj i  Ka- 
ta lóaski ej .  —  Bandy geryl asów po r tugal sk i ch ,  
ukaza ł y  się nawet  w bl iskości  L isbony; w ł adza  
t ameczna po jma ła  m ł ode go  Re węszy da. J e ­
n e r a ł  A sp iroz  odo ió - ł  zwycięstwo nad k o r p u ­
sem kar l i s t owskim,  z ł ożonym z 9 ,000  piechoty 
i 1 ,000 iazdy.  W a lk a  zasz ł a pod P iaham po; 
Ka r  liść i utracil i  800 ludzi ,  Izabel l iści  300.  .

i \ i ,m c y . —  Xiążę M cUemich  p rzyjmując  23 
z. m.  ( i ako  w dzień swoich imien in ) ,  powin­
szowania znakomi tych  o s ó b ,  okazywa ł  swoią 
zw yk łą  żywość i moc ducha;  zdaie  się, Że ię- 
go s i ły  wzmocni ły  się po chorobi e .  —  Z n a k o ­
mi te  gminy  Izrael i tów w W ę gr ze c h ,  wys ł a ły  
deputowanych na posiedzenia  Stanów w Presz- 
burgu  dla popi er an i a  wniosku o emancypacj i  
(wyzwoleniu)  Izrael i tów w Węgrze ch ,  w razie 

• gdyby  takowy by ł  przeds tawiony do narady.  
Wite 1 e pojedynczych komi tatów oświadczyło się 
7,a tym wnioski em,  mianowicie  komi ta t  /  esztu  
upoważn i ł  swoich depu towanych do przyjęcia  
zupe łn e j  emancypacj i  I z r ae l i t ów .—  Uniwersy­
tet  L ipsk i ,  od czasu swojego istnienia,  p rzy i a ł  
p ierwszy raz I zr ae l i tę  do l iczby swoich P r o f e ­
sorów. Or jental i s ta  Dok to r  Jul jusz Flirt ł, b ę ­
dzie  m i e w a ł  p r e l ekc j e  o ię zyku h e b i e j s k i m  

.i'  t a lmudycznym.
T u r c ja .  A d m i r a ł  L alanda  (La l a od )  opu

ści ł  4 z. in

<«<>*
pos łuchanie  u Suł t ana ,  k tó ry  wynurzył  _s^  
najszczerszą przy iaźń  dla Francj i .  Wielk* ^  
zyr  ] ta lii Basza i R eszyd  Basza, z n a j d o " ^  ^  
na tern posłuchaniu.  —  Tego#  dnia ,  zg . „[> 
dzil i  s i ę  Dygn i t a r ze  państwa ce l em u c h " * . ^ '  
ś r odków do śc i s łego wyk mania nowego bą u 
ry fu Su ł t an a .—  W  Salo nice zakazano |ł' ^ t j  
zboża i mąki .  —  Kol ' re spondent  franc: 8 ^,.'-
Czas donosi  z pewnością, ie. Synowa Wire ,i)i
la Egiptu o d p ły n ę ł a  do S ta m b u łu  z zb ' c  ̂ „]>e
dla Su ł t a ak i  PFalidy. M chmed A li  ,
znany z nnj mniejsze mi szczegół ami  zach0 fifd  
mi w dywanie ,  n iepr zyiaźń między VVi_c\ l(*a' 
l em  a'Chosreivem, ustąpi ła k oniecznosC\ aj,i^ 
i emn ego  wspierania  się przeciw obcy ir,^ e 
gorn. Oba Baszowie pogodzil i  się i szC*Cj0 oŚc 
czą pokoiu.  Su ł t anka  A  alidct uięta  ̂
W ic e -K r ó l a ,  sprzyia  t akże  iego zami**’0 .j fciP 

A  łachy . —  A tent Kabrery, który 
dni  w Turynio, n i e  m ó g ł  z j edna# s o b i ®  ; 
ków ; szczęśliwszym mia 
i nnnego  Xcia w<^Vłoszech.

szczęśliwszym mia ł  być z z lec<jn
. V f Z a p e w n i '11? ’ „ l1

* ^  / o - ,  i i  j i i o i  '  ' »  ^
i e j n a ł  su u) m§ I*/a mi l jona (i*) dla ^  gd* 1 ) V 
nera ł a .  Aient  ten bawi tęraz w S z y min^  
kar.nie czynność niepospoli ta dIa spii ■* ^ ^  
s towskir j .  J ednocześn ie  przybyl i  d.u U1'” ,j<
Aienci izabi ll istowscy,  c e l em zaf»tw |C. |,[ 
rozumień  między Rządem papiezki ,1-’ j o ł ?C*do" 
ski in;  znakomi ty  P ra ł a t  z M a d r)/U 
ies t  do tej m i s s j i .—  List  prywatny * 2„> yo A d m i r a ł  h a ta n d e  I L / a t a n u y  o p u -  .. . .  ,e » ..

I. za tokę  Besihe, z wszyslkiemi  ok rę -  nosi ,  że X>ąŻę B ordeaux  (Bo ld  )
iącemi pod iego dowództwem.  Ma- i że go w,dziano udai ącego  się ,<
-5 ?  . • ■ -  L iw orno. -kt ami  zóstaiącemi  ,---- - - o -  7 .

r y n a r k a  f ranenzka p r zed  udan i em się na Ićże 
z imowe,  odbędz i e  manewry  pod p r z y l ą d k i em  
R aby. Flot ta angie l :  leży ieszcze na kotwicach 
pod  A / urlą, —  Arcy s i ą ż ę  F ryderyk  austrj :  u- 
d a ł  się 6  z. m.  z l i cznym or szak i em na wyp ra ­
wę naukową do E fe zu ;  wkrótce  wróci  do Sm ir-  
n y . —  Statek parowy F erdynand  przy  wiózł wia­
domość ,  że  przy ujściu D unaiu , r ozb i ł o  się 1 0  

do 1 2  s tatków,  między n i emi  by ły  2  t u r eck i e ,  
1 g r e ck i ,  1 ioński  i sa rdyńsk i .  —r  Królewicz 
franer  Xżę  Joinville  (Żoęwil )  w towarzystwie P o ­
s ł a  f-ranc: Pana  P ontois  (Pą tna ) ,  m i a ł  4 z. in.

\vorno. K°'r'P‘>n
Rozmaitości. —  Meierbecr s ł aw" } )? ___   ’c 0 \e  v  r l  st '*1

Roberta d ja b la  vH ugonolotv, 1“^  
niezwyczajny i nnym ludziom. ^ (cj y

najpr ędszej  poruszaiącej  1' ' <C , r, yś 1 <>1 0  b ^. g,1 ^

się szczególniej  na t chnionym,  f
chętka  podróżowania;  Jeujos ., z ‘ f t )
najpr ędsze j  poruszaiącej  '**ec /*m - Jla*0'* 
iakoby  ch c i a ł  gonić  za swoiei (a po
wiaiąca go Muza,  m e  lest  ł° się y t ' ,
lecz natury merkur ju szu ;  b  ^  i p & h
s lk iego  z z a p a ł e m  i bez  us Jenj
dn eg o  p r ze dm io t u  do  d r u g ieó 0'
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łl'ncl, z? . .
*óiv . os.rni, i e s t m o /  o i edynym naszych cza - 
^aj. . UltlPozylc 

° ,nPunow;

./'*<•) I* iilOftc I till y uj j i  i una* j  lw V/*n*
'la.. ^ Ultlpozylorein,  k tóry od Nieba  pozyska ł  

“ "" 'onowania  w każdtej porze i na kaźdein  
Wi ad o m o ,  że D y re k t o r  op e ry  wiel-ls ‘t' iSca.

S .  -  Anie '  ar? £ u t k u p i ł  od R o syn ieg o  par t yturę ,  
5®'*ana .°S'łc i ej uzyskać,  bo nie by ł a  wypra-  

1 napisana,  kaza ł  R o syn iego  aresztować;'>r»
"ab

Po
^ w cv • r v u*umoweui  Aięr.icuiU)

W ilh e lm a  T M . U M eierbeera  
:in ■ e 1 praca ,  sprowadzai ą przes i lenie .

svvoie symp toma ty ,  iako to ;  nie*  1 • i m /> i

XV, 1 ...... .. ......
v 01 n iow eft i  w ię z i e n iu ,  wręczył*

‘a» te a n ‘e  1 p r a c a ,

o

“ -'-burzenie, bezsenność,  f ebr ę ,  po-jirj i *“• ryj - "c " l c i u t m u i i u j t j  tern ^
l̂Qt'bear port wzg lędem umys łowym,  

*»’ °c>^i Gst do kobie ty c ie rpi ące j  bicie s e r -

nie

i» ^ r a Ce- , . J r ' T ' M  - - -
’ J 7 b o l eś c ią  r y c h ł e g o  w y z d r o w i e ć
> *’a»v ' *riha  zwołuie  do s i ebi e  L eka rzy
- m 0* J n* A . w. ,l’ ’1 a z je ó; to órca R oberta  d ja b la ,

l, 'i/ ł ' /A °itości  radzić  się Dok to

»d-ui • c°'*ii . ,
'Of, j v*edza ’ ^ f ,l<eciw Autorowi poezji .  T o
""rat] '* "ojnini • *’ ° /  I' J !‘11' 0 listami, pcrsłańca-
>  | f ' ,  . ^ * p r v Jsl Z!J. d,<>b' 'o s lbę  zaprasza go na
ei*i łec>m’. ,e g°  sa też po dobne  kap ry -

!i**c5 lp innW oran  iy °ty teg0> a wiecs!rf?,e 'n '  “ eg 0 j D ręczony  p u d a  uważa się 
^ ., dzet)?°staie ]tl|( r ?- nim  cos' s ta łeg o  ułoży; 

'" rk j  s 'voic |, 1 .l)r?-ynajmniej czas do wy*

- n o ^ r . T  led"°  cosiT1zie do
b u ^ O  i ,a * odź,.- * a y  dzw onek ocuca go
5? V « *  c ; i , r  ^ - - i i s t  od d i*

-  flet »«nie!L- # chce  zn iienić .  T am,eh^C5?on

ca! swój hu mo r  przeciw spół r

s r  - . - w
N , ’N  final’

ln- i‘,°n3r» Knmpozy tor  z a mi e - 
c h ‘T Ce rc,gów k ł ad z i e  tar,o V‘'Ve m,i Cf.(' ; . r ce rc,gów k ł a dz i e  la m -  

N -  ' baub; Pl" l(,n™ y ? P ° p“« ^  dzwony,  roz«
,* n a " 3’’

<t

wystrzel ić z k i l k u  ar-

w oi« n i « T ? P r o c b ^ V 4’" 0* U73ad/i<5 w 
> N ź ni s ł o « Z  U‘e^ u.lorowi P°e-

V  >,)is*e PnsVai.p, " " 0 '11 , ° d d a i e  p ł ó d  ie*
1 z d r o b n i o n y m .  

b !  £ ? -  "*" «  p r ze dać  
* 0 ‘e nd / Jv„T. a ^ roWi'  “  W ó l -

i
W  ,e od k  / l °b ere ' ^ p r o wl w V 

0lł J ° m P^-ytora Pisarz  o*
8 ło tti*> k t ó ^ ; ^  b i le tdw „i*

Z gnievvu ,

sic ie ,  ifc ierbeer  ukończy ł  teraz z SJcribem ope-  
rę ,  komiczpą,  a na wiosnę zamyśla napisać nową 
op e rę  w ie lką  p o d t y t u ł e m  M ar j a  z M a n tu i. —■ 
O Panu B a/za /c , P rezes ie  towarzystwa Autorów 
francuz;  ma i ącego  na ce lu  zapewnić własność 
l i t e r a c k ą ,  opowiadaią  następuiącą anegdotę ' :  
S ł awny Pisarz romansów p rzechodząc  oko ło  
ks i ęgarni  i widząc w okn i e  i edno  z swoich d z i e ł  
p r ze d r uk owa ne  w B e lg j i ,  post anowi ł  ten w y ­
s t ępek  zrfraz uka rać ,  i w t ym celu pośpi eszy ł  
do najbl iżej  mie szka i ącego  Komisarza Policj i .  
N i e  zastawszy go w biu rze ,  ud a ł  sig do d r u g i e ­
go,  lecz i tit nie powiodło  się lepiej .  Z n i e ­
c i erp l iwiony  B a lza k  wraca do ks i ęgarni ,  wybi ia  
sz.ybę w okn ie  i porywa dzie ło.  Księgarz  wy­
pada z sk l epu ,  woła o pomoc  i p r zy t r zymuie  
mn i em ane go  z łodz i e i a :  , , W y b i ł e ś  mi  szybę i 
s k r a d ł e ś  k s i ążkę , ”  woła pierwszy.  , ,Bez  wąt* 
p i en i a , ”  odpowiada Autor.  „ K a ż ę  cię a r esz to­
wać.”  , , Ja też tego żąd am .”  „ O d d a m  cię Ko­
misarzowi  Pol icj i .”  , ,To  iest  mo iem  najszczer-  
szem życzen i em.”  „ Z a t e m  pó jdźmy  do ni ego . ”  
„ N i e ,  będę  go tu oczekiwał ;  każ Pan, w s k l e ­
pie  mn i e  pi lnować.”  T a k  sig stało;  w godz inę
wraca ks i ęgarz  z Komisa rzem.  „&h!  nakonie
widzę cię mój  Pan i e ,  rzecze  Autor  do  U rzędn i ­
ka  Pol icj i ,  dość d łu go  c z e k a ł e m . ” „P an !  tacy 
iak  Jegomość ,  r z adko  mn ie  po tr zebuj ą . ”  „ W ł a ­
śnie Pan  chyb i ł e ś ,  proszę spisać p ro to k ó ł . ”  „ N a ­
zwisko?” „ H .  B a lza k ,  k t ó r y  c ię  przez  tegoż  
pana  sprowadzi ł ,  aby urzędownie  poświadczyć 
występek ks i ęgarza ,  wystnwiaiącego na przedaS 
mo ie  dzi e ło ,  p r ze d r uko wan e  pod t y tu ł em:  Z ł u ­
d ze n ia  u tr a c o n e j’ -Łatwo sobi e wystawić minę  
ks i ęgarza ,  gdy  pozna ł ,  źe on 2 -k r oć  u t r a c i ł  
z łu d ze n ie .  —  Ole B u l  d a ł 2 9 g o z .  m.  k on ce r t  w 
F ra n k /o rc ie  n . U . —  L is z t  d a ł  27 z. in.  d r u g i  
konce r t  w W ie d n iu . — Rzeka  M a  g ro  w T o s k a ń -  
sk i e m nadzwyczaj,  wezb ra ła  i z rządzi ła  znacz­
ne szkody.  —- Panna R e ic h e l( Raszc 1) m ia ł a  30go  
z. m .  p ierwszy raz wystąpić  po cho robi e ,  a to 
w rol i  L-Iermjońy w t r a i ed j i  .dndrornaha. -— U P a -  
now Lernoine (L f tmeen )  i s pó łk i  w P a r y ż u ,  Wy­
sz ły  kompo zyc j e  na  k tó rych  B erio t wymien iony
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Sest4ako  A u to r .  S ł a w n y  s k r z y p e k  z a S a ^ a ł  a b y  
w y m a za n o  i e g o  n a zw isk o  z k a m i e n i ,  gdy® nu ty  
n i e  b y ł y  w cale  i e g o  k o m p o z y c j i  i w ca le  m u 
z aszczy tu  n i e  p rz y n o szą ;  P a n o w ie  Lem oen  i s p ó ł ­
k a  n ie  s ł u c h a i ą c  te g o  w ezw an ia ,  k a z a l i  w y l i to ­
g r a fo w a ć  n a zw isk o  R ę r jo ta n a n u ta c h  in n e g o  a u ­
t o r a ,  a t e r a z  m uszą  R erjo tow i z a p ł a c i ć  1 0 ,0 0 0  
f r .  i a k o  w y n a g r o d z c n r e  p r a w n ie  m u  p r z y z n a n e .  
— P. K a rier  w y s tą p i ł  2 7 g o  z. m .  p ie rw sz y  r a z  w 
P a ry iu . t. sw oią  m en a ? .e r ją ,  W  a n  s lm h iw ^ h  w r ó ­
c i ł  do  z d ro w ia ,  s p o d z i e w a ć  sig  nalp /.y  ż e  o b a  
d a d z ą  w sp ó ln e  w id o w isk o .

W  kontynuacji'  Ciągnienia 5 klassy 5 4  Loterp  w dniu 
G b. in.,  znaczniejsze wygrane padły ink następn ie : 
P o  zł. 10,000 na Nr 19,017 u Nelkepa; Nr 47,22o u 
tegoż;  Nr 50,052 u Wiemano. Po złp . 5,000 na Ner 
31,024 u Wiemana; Nr 37,184 u Rotlsziejna w l e r e -  
społu; Nr 39,916 u Giwartowshiego; Nr 4i ,342 w K an­
torze Głównym; Nr 44,378 u W’iemana; Nr 55,371 u 
Gljksokna w Radomiu. Po zł. 2 0 0 0  na Nr 15,019 u 
Neikena: Nr 28,215 u Rosena w Międżyrzyeu; Nr 3.5,888 
u liloscsa w Biały; Nr 40,961 u Bireocwejga w K oń­
skich; Nr 49,512 w Kantorze Głównym; Nr 59,036 u 
Szpera. Po zł. 1000 na Nra*- 469, 1536, 1 /29 ,5234 ,  
6 0 1 3 ,  7431, 11,513, 12,989, 17,215, 19,372, 2 0 ’744> 
27,407,30,185, 32,055, 32,145,33,018, 40,135, 40,515, 
40,527,45.286, 46,445, 47,§85, 48,120, 48,420, 5G,o95, 
57,174, 57,400, 58,524.

A.ęr

A f p S g

W
n*

*  *

■' ' 1(1 ,
ria; Bełdowski K rysp :R s ie :  z Błotnicy; rBerl|n ,g„»l' 
Dzic: zSkurovwe; Michalczewski Henr: Dzi«‘ 
wic; Nałęcz Józi Bzie: z Godziszewa

d o n i e s i e n i a .  t ff ,
Pewna Osoba żonata, w Moeglińskim U* J  p* , 

Prussach tak praktycznie iako i tpurycznie
w Gor/.elnictwje, Le*n .... >.*mice wykształcona1IJ lit. J n.iniui .

szczególnie w hodowania Ow iec znacznie 
tki i Niemiecki ięzyk dostatecznie posia

- \ weP ’ d«' 
C V - . l t

d#i«c'j»l i
t>l\ I Z 1' i e iM i-*■— - x— J r tcilk^
breroi świadectwami zaopatrzona, przez 1 
rząd KOMISARZA w obszernych dobrach jjo*^
W X . Poznańskiego zawiaduiąca, życzy 0. . .  - - pyr , [ęf
roku wtem samem znaczeniu w Polszczę^ j y

ryr

zł
^ R E D Z IE  pół holenderskie, W pół s^ a i «

azczoną. Wiadomość w Składzie 
przy ulicy Krak: Przed: w domu 

<5i rrn'i 11.' rańr holenderski 
sztuki zaś po

d a w n i r y ; ^

gn- S, nr**?
r o g u  u l ic y  M o s to w e j  p o d  Ń r  l ( j 6 ,  w h a n d lu

..*1“ft6 gr. 29, na

Podpisany zawiadamia ot- ^  j  
— ulicznr. ść,  iż fabryka  ZABA ^  f d, 

cinnych przy ulicy B odwa^;f ,»v  _, 
Cerkwi w domu P. J ę d r Ł ^ ^ t y  

patrzomi została w rozmaite gatunki ' '  
raz F IG U R E K  do Trociczek 'Z a p a ł a  
umiarkowanej cenie sprzedaw ac b ęd ą-^  l» ..

W  donm nowo wymurowanym przy, I '   tł „ m]L 1 t I
, t*'. 
lik   . . . .  to i

l a  S io  Alexandra przy ulicy Żuraw*. J
0  - r>‘ — n i ’ , słi . isi, L O K A L E  na lin piątrze z Stajnia 

kowicie lub częściowo każdego P* 
iako też Kawaler posiadający 
konwersacji,  może mieć w s p ó l n e  
światło  pod tymże Numerem , a

M  ’ _.sptr* » 4 łdop’

fra".
;lja» i«,

li

O' Mz Paryża,  ma zaszczy t t f 0̂
s

Gdy właśnie Jesteśmy w porze roku najdłuższych 
Adwentów veil wieczorów, donos: się Szanownej Pu­
bliczności, iż wyszło Dziełko: R ozryw ki na długie, 
tvinczory, czyli zbiór rozmaitych Kabałek (Patience),  
przez W ydawcę P iasta , świeżo upiększone 8 0 ma U- 
1 u mi nowa nem i rycinami, też Kabałki wystaw iaiflccmi; 
dziełko 1q przy dzisiejszych długieh wieczorach, za- 
iąć może przyiemuie nie iednę chwilę ,  miłą i inte- 
resuiącą rozrywką. Sprzedaie się w Drukarni A. T)i- 
tricha  przy ulicy Mazowieckiej Ńr 1349, iako też w 
Księgarniach Warszawskich, po zł. 3; zaś z rycinami 
i lluminewauenń zł. 4.

P R Z Y I E C H A L I  do  W A R S Z A W Y .
ł iabuński Alex: R/.le: z Grafowie; Wodziński Jp?: 

Dxie: z Zahorówka; Jawornicki Erazm Bzie: z Brże­

li  a my zaszczycaiącc
»y n  d a w n i e j  pod  

K r a k o w s k i e  P r z e d m i e ś c i e  po d  , c s ‘ tt,ż , J
t e n ż e  o d t ą d  p rz e z  . j ł  ' /

»*« r. ° b0^ . * a,;  M a n t y l  e t c  n»Garniruitków, Salop, MnntlJ ,
wód ten w doskonałości w . w*!?,’, a

w Paryżu P . .„„lic h

a Pv.'„)u 
pi * la * Vp ?

w Londyi iak id o -" '
bie że będzie _m ia ta> potr**^® 30

rl)ęt -a. .(i
■sc - sSL,

wnych l)am, które icjG P 0 W
NY

NAUCZYCIEG 
L E K C JI  p r y w a l i . , . -  ,
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p u i s n . n .  .   ............................  ^ ' a r l l l l l 1 ' "  ’  p ° ° ^ i r
3 ch  o b jek tach , pod t j « > J . f  ^  do"”1,  %  f  
na Pensji; może się *g[ ̂  ^ i ą t r ^  ,  ^

pi zed  8 ' -  •«- ‘na
albo

u i n u  o nnn
kosztowało *łp- 3 >00  ’

lec*
i
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° ds4 pi; W iad o m o ś ć  w Biurze Z leceń  pod  
Nr ^  '*■ C- p rzy  u licy W ierzbow ej .

P t , ! p a d ń ' ,  1/10 C*SS<' *Qsni zag inęła ;  w y g ra n a  iatta 
*aP'sani' K ’ p raw em u  w łaścic ie lowi w k o n t ro li f
, S K.Ók 'V ’ "'YPŚacoiKj będzie .
S e m i ó |  * S I E D Z W W ś D Z IA  B I A Ł E G O ,  duża ,  nan-  
r ° ioi>e n , y;n, . p6ds^ . la ’ inaiąca w sobie d z iu ry  wy-  
4vva i t e|^a od szórów , sk radz ioną  zos ta ła  w

ę rzt-*daiące * ^°*az^ H* K toby  ta k o w ą  do s t rzeg ł  lub  
ŻVVajcara 1̂1 P rz y t rzy m ał ,  raczy  dać wiadomość do 

?I)a°zną l!arr° t e ^  W ileń sk ie g o  na T łó m a c k ie in ,  za co 
1 >rFl̂ 0,*?'ś otl zyma.
J«»* . 3 t“l .R O D i  Zfc. 10 0 .—  D nia  3 b. m, o go- 
, Paczkar [. .’o rz° rem , o d b ie ra iąć  z P o cz ty  P ien iądze  

zł. 3Qo'C<Rla, "’a la  zgubioną  zos ta ła ,  w k tó re j  
‘fin*y r afx vv b i le tach  B ankow ych .  Z n a la z c a  su- 

kili ° ' “ u te in -»*r Jl<(! ńo D ru k a rn i  K iu je ra .  
go J'Rolj„ .  e R S C I O S l i R  z bry lanc ikam i,  przed
Hę* « H- \ \  ; 'i 'j niefeli się zgłos i  po odebran ie  O n e ­
g o  J n b i le r a ,  mieszkaiącego przy 11-

„  '-'atru. P ° ń  N r  4G3, na  przeciw  W ie lk ie 4

g o u ^ S i  ff'a rsznw sJrie j. P o d , d e  d o  p o ­
l l ^ ’’* l l t ^ j  ’ c i> i i  d n i a  ’/ i ,  G r u d n i a  r. b  o 
d o a t j ^ 5, p o ło  d n ie m ,1 w B iu rz e  D y r e k c j i

. « [>0 M. n,;- *■? l i c y t a c j a  jg ło ś n a  in  miui ts  n a  
f ®hku. n, ' en i 2 5 " ' j  ’ ^ r e m o r t a i  t a r y  f a n t ó w  0 0 0 ,  l*o- 
fA byjT ^^ó re  J l  " / u n t o w y c h  0 0 ,  s t o s o w n ie  do1 wa-  
*llacza ? <|rz.yt a n „ a z d l ' l> c zas ie  w B iu rz e  D y r e k c j i  m o-  
w iniij *'? s<lutm■" . y P r a e t i a m  fisci do  l i ć y t a c d  na-  
1 “ P o U t . ^ 1’ ' -5'ć v v 1 ,P * *»4 4 8 ; . S t a w a f ą c y  du  l i c y ia c j i j  

M a c f  Bo n» .  ' 1 w N« ic ie  d e p o z y t o w y m  B»n-

l ^ r ' ^ c n l ^ I p l - s z c z o ’n"! , ;7^ :  Ŝ t L  S d ? * ,bez. t e S° J °Uectvv
li* . Pr2eIł' 11

blonef takiejże?; Wzywa więc k ażdego  k to b y  Ją posia­
d a ł  lub  sobie p rzy w łasz czy ł ,  a b y  tak o w e  s in i  w U- 
r z ęd z ie  M u n ic y p a ln y m  Sekcji  Biletów z ło ż y ł ;  ostrze-  
g a iąc  p fzy tem , iż zagubione  Pi-zesiecNenie um orzony 
z o s ta ło ,  a z t ą d  n ikomu do p ra w n e g o  uży tk u  p o s łu ­
żyć  by nie m og ło .  P .  o. P r e z y d e n ta  G raybnei\ So- 
k l e t a r z  J e n e ra łn y  G. Jaho iko w sk i.

W  K an to rze  A ndrzeia  K.arszowieekiegO w P ło c k u ,  
zg inę ło  3 /i  części losu Mr 5,197 do 5 kia: 54 lot: klr; z-na- 
lazca  raczy  oddać  do K a n to ru  rzeczonego; w y g ra n a  ia- 
k a  pas'ć może, praw em u właśc ic ie low i w y p łaconą  będzie .

Do f a b ry k i  K W I A T Ó W ,  nowo z a ło ży ć  się ma- 
iącej,  po t rzebne  są P A N N Y  p ła tn e ,  o raz do ha- ^  
uki;  in te re so w an e  w tym  w zględzie  Osoby,  ze- 

W, chcą  się zgłos ić  do dom u po P a r u ,  przy ulicy  ^  
J / M i o d o w e j  pod Nr 29. T e r p i ł o w s k a .  ^

y P(,Szp/on« • v  D, >  5 a y* 
do licvj -  1,1 rt,e kędą .  R ów nie ż

'i h»n‘j , ‘ e* B r , L  yji  nif  będą klór/.y  nie złożą św ia-
■ «• I ł ,  “J** P',*Ł-dtnjV.“-“ ,C5' pa.l “7  begalizowatiych, iż 

Jra B i ' w y ra ż o n y c h  trudnią*
1 a> 4 Z T Ckbr PaSch’ Żab" '^  L

, a te ra ,  V ®laro|.,ł'^.  n ’ ^ ' a rs za " ’J ‘— Ho rOZpo- 
e " ' e « , a P0<ł h u n t e r  " n ! o  H e r s z k o w i c z a  W e l t

g ?  Zaeubi"0Wej A S I A 7 R1 3V ' 1,,., ie 9zh a^ g 0- <>
l o ’ k ,»by ! " etl «*'«!<•]>;' Ksi 18,Ły,,’aCyi" ej  ”  iniej'  
t ł  Wit  Sam b ° s i a d a ł  l ub  , „ h ’ 4 ’ w ^ w a  s i ę - h a ż d e -

1 "  D r««d«ie M rt -,a P ? y w ł a ^ e z y ł ,  aby ta -  
^ l Tntaev : Zeg a i ą c p , , ‘ . " , e 5I>al«ym Sekcji  B ile tów

z»e»«>io„a K s ią ż k a le -
" ‘a C , '  ( "  »>*>«u/.vź'bv , “  * tąd  do j>ra-

*n # '* " :■  «*-! , e tarz  ;V ” 0g a - ^  «*• P « * T -  
4  w l  • J r lh M o u s i i .

!  U - P0d‘ N y ,S ' “>''>Za f  u L F A' V nWy-  «’<> ruz-po*
- “ Owej K . Ś . l 8-09 b i t :  u  a '. “ b o b a  M o s z k o w i c z a

J W i ą z k i  °  u d *i e l ‘!-
tsl l y i n a c j j u e j  w miejsce zagu-

K toby  z n a laz ł  dow ód na  O K O W I T Y  g a rn cy  599 
*/4, w S k ład z ie  R z ąd o w y m  złożoną na imię ŁJjasza 
H o ch g l ig  pod dniem 29 L is to p a d a  r. b. Nr 203 p rzez  
Urząd K onsum cy jny  M. W .  w y d a n y ;  raczy t a k o w y  
oddać  pod Nr 1435, a lbow iem  z t ak o w eg o  żadnego u- 
i y t k u  mieć nie będzie . JE. ffo c h g lig .

Otto IWccki p rz y b y ły  w tycli d n iach  z B erl i ­
na, ma zaszczyt zaw iadom ić  J J W W . i  W W .  D ziedzi­
ców, iż na żądan ie  może zaptoW adzić w D obrach  M A ­
SZ Y N Y  P A R O W E  do pędzen ia  i d y s ly io w a n ia  W ó d ­
ki z k a r to f l i ,  i przyfąć obow iązek  G O R Z E L A N E G O #  
W iad o m o ś ć  powziąść m ożna pod N r  225,  przy  u licy 
M os tow ej ,  od f ro n tu ,  na  dole.

D-yi'eh c ja  M ennicy IV a rszaw sfęie j• P oda ie  do pow sze­
chnej  wiadomości,  iż d. 2S List: (10  G rud .)  r. b. o g o d z :  11 
prżed  p o łudn iem , odbędzie  się w Biurze Dyrek :  M ennicy  
l icy tac ja  g łośna  in m in u s ,n a  robo tę  R y m arsk ą ,  stosownie 
do w aru n k ó w , k tó re  każdego  czasu W Biurze M e nn icy  
m ogą  być  odczy tan e .  Z a  p raetium fisci do licytacji  na­
znacza  się summa zł .  3 ,300. S taw aiący  do licytacji  w in­
ni są^wuieść wadjum w kwicie  d epozy tow ym  Banku P o l ­
sk iego  na summę z łp .  1100, gdyż  bez tegk> do licytacji  
m e  będą  przypuś/ .czonemi.  Nie b ędą  rów nież  p r z y p u ­
szczeni do licytacji  ci k tó rzy  nie z łożą  św iadectw  p rzez  
Urząd Municy p a lny  lega l izow anych ,  iż są Majstrami H y-  
m arskiem i p a ten tow anym i.  —  P .  o. D y re k to ra  M .B ici'*  
n a ch i. C z łonkow ie  D yrekcji ;  P i/s i. b a b iń sk i.

D yp ekc ja  M annicy I f  arszaw skia j. —  Poda ie  do 
pow szechnej  wiadomości,  iż d. 29 L is topada ( l |  G ru ­
dn ia )  r. b. o godzin ie  11 ej przed  p o łudn iem , w B iurze 
D yrek c j i  M enn icy ,  odbędzie  się l icy tac ja  g ło ś n a  in 
m inus o dostaw ę  do Mennicy  B lachy  mosiężnej, P i l ­
ników-, Gwoździ,  S it  dritć ianycli , i t. d.,  s tosownie do 
w a ru n k ó w  k tó r e  w k ażdym  czasie w Biurze M e u u icy
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mogą być  odczytane. Za praetjum fisci do licytacji
"a *  a, J  się ™ a  **P- 1,9*5 gr. 15. Stawaiący do
licytacji winni są wnieść wndjum w k w . c e  d ep o zy to ­
w ym  Banku Pols  na summę d .  640,  gdyz bez tego  
do licytacji przypuszczeni nie będą. btc  r ó ­
wnież  do licytacji przypuszczeni którzy mc zlozą św ia­
dectw przez Urząd M unicypalny legalizowanych, iz 
sic trudnią handlem przedmiotów wyżej wyrażonych,  
p .  o. Dyrektora M . B ie r n a c k i .  C złonkow ie  D y ie k -

^ p f ź y ^  oi'icy Senatorskiej  obok Ratusza G łów nego  
w domu W .  Szepietowskicgo dawniej Blanka zwanym,  
pod S r  461, są1 do zbycia APP A RATY do fi ltro­
wania  W o d y  źródlanej i rzecznej prz.epły waiącej prz, z 
kamień na sposób angielski.  K loby z y c z y i . s o b ie  u- 
ży "ecznóści tej nabyć, może się ud ać do J P .  T onikow -  
.k iej , u t r z y m a n e j  Warsztat Szklarski,  a tam p o w e ­
źmie o cenie wiadomość.

M KOBY C Z R O W 1E K  ,  który p r z y  rod ow i-A  
# t y m  polsk im , gruntownie zna Język  Niemiecki 
%  życzy udzielać lekcje; uczący s i ę  szczególniej  m o-yt  
€ g ,  u niego nabyć rych łego ,  ła tw ego  i p o p r a w n e - , |  
f ™  sposobi! tłumaczenia; tenże usposabia dzieci do AK 
%  wyższych k l a s a  gim nazjalnych, a  mianowicie  w ^  
fi? ięzyku F r a n c u s k i m ,  wHistbrji, Jeogrnfj . , Mate- M 
0  maty cc i naukach Przyrodzonych . Adrcssy przyj- 
^ m u i ą  się w Drukarni Kurjera. Ul

n e r ,  z a czn ie  się  o godzi;  3ej z p o łu d n ia .  P r z y tc m * *
w iadamia się Amatorów JE Z D Z K S1A  n v  h ,Y L W  A I *  
iż używać tamże mogą tej przyjemności,  albo _
S T A W  obszerny ca łkow icie  i gładko zamarzł. » |  
K I do' wożenia Dani znajdują się na miejscu. , 

Jutro w Ogrodzie Ohma (Cnrna)_ za W o.sk ie® . V  
gatkami w nowo ur/ądzonym Salonie, W . E L K A  
Z Y K A L N A  ZA B A W A  z dobranych Artystów. j

A Dziś w Kawiarni przy ulicy .Miod
w domu W . G r a b o w s k i e g o  Nr 41)0,J '«, i

j j -  • '  I
K S IĄ Ż K Ą  Legitymacyjna należąca do Jakóbą Re-  

dlera, zaginęła; znalazca raczy oddać do Komisarza  
cyrkułu właściwego.

O c h m i s t r z y n i  S z k o ł y  w y  zszej  S e n s k i e j ,  m a  z a ­
s z c z y t  z a w i a d o m i ć  S z a n o w n y c h  R o d z i c o w  i  O p i e ­
k u n ó w ,  i z  S z k o ł ę  s w o ią  dotąd  p r z y  u l i c y  S to - J a n -  
s k i e j  b ę d ą c ą ,  p r z e n i o s ł a  d o  d o m u  J W  S z a m b :  
N o w a k o w s k i e g o  p r z y  u l i c y  D ł u g i e j  N °  5 8 6 ,  g d z i e  
w s z e l k i e  n a u k i  p la n e m  p r z e p i s a n e  u d z ie la n i  s ię .

Dziś rano zimna stopni 5. Wczoraj w j io łudn ie  5-
T E A T R  W I E L K I .  Jutro 4  raz. K o ń  s p i ż o w y .
T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I .  Jutro 39 raz A d w o k a t . -  

2 raz N ie u tu le n i  w  ż a lu .  49 'raz 2 ch G uw ernerów .  
_  Poiutrze, 8 raz Z b y t  s z c z ę ś l iw a .  23 ra z2 P o ic d y n k i .

JP .  S t r a ń s k i  zkompanją swoią w dniu dzisiejszym 
w  Kawiarni w domu niegdyś Ossolińskich Nr 739 przy 
rogu ulicy T łóm aek ie  i Rymarskiej, g r a ć  i śpiewać bę- 
dzie najnowsze dzieła muzycziCe od godziny fitej. _ _ 

JU T R O  w P O W Ą Z K A C H  w OR A NZrERJI, grac i 
śpiewać będą nowo przybyłe  familje K r e j t e l  i Ger-

przybyła fainifja Panien A re j  t r i ,  6 1 “ #  
śpiewać będzie od gódz: 5lej w i e c ns 

D Z I Ś  w nowo otworzonej Kawiarni pad Nr 
prost Zamku, między ulicą Piwną i Sto Jan»l.ą>, 
będzie ulubiony K W I N T E T  K u r z n tk o w s k te g o .  „

D Z IŚ  w Kawiarni pod Nr 498, w domu naro V
przy ulicy Kapitulnej i Podwal,  grany będzie y
T R T  K U b c U i ,  który w ykona różne dzieła ?
czne, a przy tern ulubioną Podróż po Europie,  
przyiemni wieczór Szanownym Gościom.  ̂ j 0„ii>

l) /, i 3 w Kawiarni przy ulicy Bielańskiej, ".j|()ilja 
Lilpopa pod Nr 600 na rogu T łom ack iego ,
6V.7i.rr grać . i  śpiewać będzie.  ,

D / iś  w Kawiarni przv ulicy Btelanskiej," w pip̂
W ich liósk iego  pod Ner 6 0 5 ,  na pr*eeiw( ®
skiego , Familja B a n g e r  grać i śpiewać J??1 
KOii/jny 5 ci w ieć/orem . ,

Przy ulicy Mokotowskiej  w O G R Ó D K U  . [ 
N Y N , od i utrą codziennie, m o ż n a  dostać roz"!
T R A W ,  C IA ST , dobrego PO NCZU i różnyc ^(jk-11IAVV, O i a o i ,  u o o . e g - . s - ,  “  • : » « • {  K
iako też przyjmuie obslalowane OBIAD*
  - z 1 .   1 nriCJE dniem wprzódy zamówione,  
© c z a c o o o o o  ł^ a o ę o o c a o i i , ' '  ~-

i K i e d y '  n i e  k a ż d e m u  z  ł a s k a w e j  P u b l i c  ■ . i

[wiadomo, źe  Piekarnia Ludwika Thie  ^  \
>112 pr*y uli«Y Pi w dej pu/eniósla się* 1 

1 . w • .  ... i------P r O

i*” '

|H'E:J p c z e m u ś , *  - „ c j i ” ' ZiJ
Zjfnor przeto, Jej a tern bardziej "a -H
a v/.kaiącej} nie ty lko  o tein donieść, ^
Q w s z e l k i e m  p i e c z y w e m  a  m i a n o w i c i e  z | Ccic l z ^
I ł  . > • £ > n / A f l  V I ł  11 A I rai ( I I P  f il  ł r . l i / ł b zJS szuRiwanemi a u u u m . * * ™ .  u.-.-,

'  ■ jyY -<j;,

J u łr e  u R ogaśK iego  p r z y  u l ic y  
ŚN IA D A N IE ;  Indyk i Kapłon zroz;,  ł  -

. « .  • 1 , 1  I *  O l  •    n o l n - i i i : .  ■P ek efle jsz .F lak i  2k ie ,  Żrazy nelson:, 
traw a z pulard.—  Panny A ,)r 
wać będą pod czas Śniadania i Obiadu-

J u t r o  w h a n d h i M a i c w s k U g o  p r z y  y  y iet i .
ŚNIA DANIE: między innemi, Pasztet ■ f
ż a ią r  z podle:, Kaczka dzika, Po ęj*' ' ,,ic 1 y
wa z pulard, Muszczki cie-lę: * gr na śn, ł l ' It|)

Jutro w Restauracji Pałacu ; a , ,  ‘ t f 
ki, Kiełbasa zkapnstą ,  K w ic z o ły ,*  J 

y, ora* Napai**


